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KURYER LITEWSKI
w Wilnie we Środę dnia s 5 Lutego v.s .  1825 roku.

W iadomości K r Aj o w b .  lebny uczynek, okazany w  czasie gaszenia p o f a -
W i l n o .  ru , zdarzonego w e wsi P atokach , w powiecie woł*

Tegoroczny karnaw ał skończył się w  tu teyszem  kowyskim, gdzie z narażeniem własnego życia, u- 
mieście, przez uczynki chrześciańśkiey bliźniego ratował dziecię z domu, ze wszech stron płomień- 
miłości. Z  wieczorów tańcujących, składkowych, mi objętego. W szyscy  inni za gorliwość W służ* 
jakie tu  w każdym tygodniu karnaw ału  dawane bie.
były , pozostającą od wydatków resztę rub. ass. T e y le  d a ty , N a  przedstawienie zwierzchno-
4'5o, oddano dla* ubogich pod opieką T ow arzys tw a  ści nayłaskawiey mianowani kawalerami orderu 
Dobroczynności zostających.. O statni zaś z powyź- ś. W łodzim ierza  4tey klassy: radca kollegialny, 
szych wieczorów poświęcony został na wsparcie baron W rangel^ professor liceum carsko* sielskie- 
zniszozonych powodzią w St. Petersburgu. Damy go i ślachetney przy niem pensyi, i grodzieński 
szczególniej za trudniały  się rozdawaniem biletów, sprawnik ziemski Dobrzylewski. Orderu  ś. A n n y  
a ogólnie zebrana z tego summa wyniosła za wy- 2giey klassy: podpółkowmk Ulczycki, dozorca szpi- 
przerjanych biletów 621: czer. zł. hol. 6, rub. sr. 8i 5 tala ołyckiegc i radca honorowy Botw inko? radca 
kop. 5o 1 rub. ass. 1,960; co wszystko redukując na Rządu gubernialnego grodzieńskiego; tegoż orde~ 
assygnaty, podług kursu, wynosi w ogóle summę r. ru Ъсіеу klassy: rangi i2stey  klassy Orłów, u n te r -  
ass Л  .090 kop. 5o, k tórą  całkowicie oddano J W . W i -  ceigwachter garnizonu artylleryyskiego w  K ron- 
leńskiemu Cywilnemu Gubernatorowi, dla przęsła- sztadzie 5 z nich B otw inko , za odznaczenie się 
nia do K om itetu  N a jw y ższą  W o lą  w Stolicy u- w  działaniu na śledztwie, o tow arach tajemnie 
stanowionego. K oszt na utrzym anie tego wieczo- przywiezionych zza granicy przez dystancyą po­
ra zastąpiony został zupełnie z p ierw szej składki, graniczną słomiżską; Orłów  za czyn miłości bli­
na wieczory karnawałowe złożonej, który  znacznie źniego, wczasie byłego w K ronsztadzie  d. 7 listo- 
się um niejszy ł ofiarą muzyki kościoła katedralne- pada r. z. wylew u przez uratowanie tonących 
go, przez odstąpienie na leżnej  im opłaty rub. sr. dwóch maytkow i jednego włościanina1: inni wszy- 
5 6 , tudzież  JJPP. Malinowskich, u trzym ujących  soy za gorliwą służbę.
sale redutow e, przez odstąpienie podobnież rub ii ----- — — —
srebr. 5o. W  N ajw yższym  Ukazie, objawionym R zą -

dźącemu Senatowi, d. 10 stycznia, przez Mini- 
Ostatnia data gazet sankt-petersburskich jest stra Skarbu, wyrażono: „Dopełniając postanowię- 

d. 18 lutego. nia Rady Państwa z dnia i 4 kwietnia 1824 roku,
Przez N a jw yższy  Ukaz do Rządzącego Se- tenże P. Minister Skarbu, uwiadomił K om itet PP. 

natu pod dniem 29 stycznia, odstawionemu za po- Ministrów, o stopniowem zmniejszeniu poboru n a  
twierdzonym przez N as d. i 4  marca 1817 roku powinności ziemskie w gubernii sankt-petersbur- 
dekretem sądu wojskowego, ze służby z zastrze- skiey, od czasu objęcia w  niey rządów teraźniey- 
żeniem, nie przeznaczania do żadnych obowiązków, szego P. Gubernatora Cywilnego, i o zrobionem n a  
kapitanowi 2giey rangi Samarinowi\ naymiłości- t rzy  la ta  teraz zaczęte, nowem zniżeniu ceny od 
wiey dozwolono wchodzić dq służby koronne j lub koni pocztowych. Na skutek czego Kom itet PP. 
od wyboru obywateli zależącej. Ministrów postanowił: ze względu na okazaną przez

 — - P. G ubernatora pieczołowitość o zmniejszenie po­
przez N ajw yższe Ukazy do kapitu ły  ordę- boru na powinności ziemskie, oświadczyć mu N a y -  

rów rossyyskicb, nayłaskawiey mianowani kaw a- w y ż s z e  podziękowanie, po otrzym aniu  na to ze- 
lerami: **---------------------------------------------- Zwolenia Jego C esarskiey  Mości.44

D. 29 stycznia- Baron Rosenkam pf, major kor-  Przez N a jw yższy  Ukaz, objawiony Rządzą-
pusu inżynierów dróg kommunikacyy, orderu  ś. cemu Senatowi, przez P. Sprawującego mimste- 
A nny  2giey klassy. ryum  spraw w ew nętrznych , d. 26 styeżnia, w y-

Teyze daty. Na podanie J ego C esarskiey  rażono: „C esarz  J egomość, na przedstawienia G u- 
W ysokości Cesarzew icza  i W ie l k ie g o  X iAŹęcia  bernatorów Cywilnych, słobodzko-ukraińskiego i 
K onstantego P a w ł o w ic z a , za odznaczającą się Twerskiego, dnia 10 stycznia roku teraźniejszego 
gorliwość ku służbie, marszałkowie powiatów, o- N a y w y ź e y  r o z k a z a ć  r a c z y ł :  przezna- 
strogskiego P rószyński i owruckiego Czerniachow- czyć do pierwszego, ze względu na to, ze w gu- 
s k i ,  orderem ś. W łodzim ierza  4 tey klassy. bernii słobodzko-nkraińskiey zn a jd u ją  się^ osady

D, 5o stycznia. Na podanie zwierzchności wojskowe, dwóch urzędników, a do ostatniego je- 
nayłaskawiey mianowani k aw a le ram i: orderu ś. dnego urzędnika do szczególnych poleceń, z pen- 
W łodzim ierza  Зсіеу klassy, pólkownik L inden \ syą dla każdego po tysiąc rubli na rok  z Podskarb- 
tegoż orderu 4tey klassy: pólkownik Sattler, ma- s tw a  Państwa.46
jor Popow, sztabs-kapitan L angam er1 sztabs-kapi- 7 ------------- -
tan Pankratjew , urzędnicy rangi Stney lekarzy: Przez Ukaż dnia 27 stycznia, Rządzący Se-
Pawłów  i Naum ow , orderu ś. A n n y  2giey klassy: nat ogłosił postanowienie K om ite tu  Ministrów, po- 
radca w ojskow y K w ist i podpółkownik Nosow  twierdzone przez J .C .  M., zalecające, ażeby wszy- 
lszy. T egoż orderu Зсіеу klassy: kapitan Bro- stkie zakłady skarbowe, wyjąwszy Cesarski Dom 
terus, i sztabs-lekarz rangi gtey klassy Szirm er. U -  wychowania, nie innych sukien , w^robow i m a- 
darowani brylantowanem i znakami orderu ś. A n n y  te ry i  wełnianych na swe potrzeby używały, tylko 
2giey klassy, starsi adjutanci Głównego sztabu iszey z fabryk rossyyskicb.
Armii; orszaku J. С, M. wydziału kw aterm istrzów - Przez Ukaz z dnia 27 stycznia, Senat R zą-
skiego pólkownik Beirauch, podpółkownik P eut-  dzący ogłosił, że K aw aler Z ea-B erm udez , uznany 
ling. 55 nich sztabs-kapitan Pankratjew , zachw a- jest konsulem jeneralnym hiszpańskim w Rossy i*



Gazeta senacka г dnia i 4 t. m. ogłosiła, przy- 
wiley w y łączn y ,  wydany na lat 10, obywatelowi 
sanki-petersburski emu, Kukinowi, na wyrabianie 
skór, sposobem przez niego wynalezionym. Ce ­
sarz Jegomość w  nagrodą za tak ważny wynala­
zek rozkazał, ażeby oplata od przywileju, zastąp 
pioną była z  Gabinetu J. С. M.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszaw a dnia  4 ińarca.

(z Gazety W arszaw skiej),
W yp is  z  Rrotokułu Sekretaryutu Stanu KrólewstwU 

Polskiego.
z B o z e y  Ł a s k i ,

M Y  A L E  X A N D  E R  P I E R W S Z Y ,
Cesarz W szech R ossyy, K ról P olski, 

eto. etc. etc.
W szem  w obec i każdemu, komu o tem wie­

dzieć należy, wiadomo czy niemy;
Zapatrzywszy się na Art. 3i  i 87 Ustawy Kon­

s t y t u c y j n e j  Królestwa Naszego Polskiego, tu­
dzież na Art. 90 91 i 9З S ta tu tu  Organicznego d 
R eprezentac ji  Narodowcy;

Postanowi! śmy zwołać obie Izby Sejmowe 
W Stołecznem Mieście Naszem w Warszawie:

Seym otw artym  będzie 1I5 maja, zostanie zaś 
zamkniętym Д  czerwca roku bieżącego.

Posłowie i Deputowani od gmin zgromadzą 
się w rzeczoney Stolicy Naszej, na dni siedin 
przed otwarciem Seymu, dla udowodnienia przed 
Senatem ważności swych wyborów;

Senatorowie Naszego KróleWstwa Polskiego 
zjadą się przeto w teyie Stolicy w tymże samym 
czasie.

Senatorowie, Posłowie i Deputowani !
Dwa S e jm y  poprzedziły Seym dziś zwołują­

cy się. Seym r. 1818 kierowany duchem zgody 
i  jedności , najp iln ie jszym  potrzebom Ojczyzny 
zadość uczynił, za pomocą praw mądrych i Ustaw 
Narodowych;

Seym r. 1820 tracąc czas drogi na czczych 
niesnaskach, nie zostawił 'prawie prac swoich sia­
du. — Tak przeciwne wypadki nie będą dla was 
Stracone, potraficie uniknąć, pochlebiamy S o b i e ,  i  
omamień źle vvyrozumianej miłości własnej, i nie­
szczęsnych skutków niezgody.

W iern i powołaniu waszemu roztrząsać bę­
dziecie z umiarkowaniem ważne Projekta , które 
pod Obrady wasze wr.i, sipnemi zostaną; a korzy­
stając z przestróg doświadczenia, używać będzie­
cie po raz trzeci, najdroższego z nadanych Wam 
Przywilejów; z tą  miłością dobra publicznego, k tó­
ra  niewątpierny, iż was wszystkich ożywia > i u- 
dsie lh  wam niezaprzeczone prawo* db wdzięczno­
ści waszych współobywateli.

P r żytem zapewniamy was o życzliwości Na­
szey K rólew skiej.  Boźkiey was phruczając «pie- 
oe. — Dan w Carsktem-Siele dnia Ą  lutego 1826 r.

(Podpisano) A#JL E X A N D E R. 
przez Cesarza i Króla

Minister Sekretarz Stanu, w Zastępstwie Je ­
nerał Brygady,

(L. S ) Radca Stanu, Dyrektor Jeneralny: Ste­
fan Hrabia Grabowski.

Zgodno z O ryginałem  : Minister Sekretarz 
Stanu, w Zastępstwie Jenerał Bryg. Radca Stanu 
D yr. J!ny (podp.l Stefan Hr. Grabowski.

Z a  zgodność: Minister Spraw Wew-n. i Policji 
(podp.) T. M ostowski.

P a r  l a  g  r &e e d e  D i  c u 
N O U S  A L E K  A N D R E  I .

E M P E H E U R  D E  T O  U T E S  L E S  R U S S 1E S .
LiOl DE PO LO G i\E  etc. etc. etc.

Fidele aux sentimens et hux rues patam el- 
les qui Nous ont portes aaccorder de Notre pro- 
p re  moupement d Nos sujets du Royaume da Po- 
logne , la Charte Constitutionelie dans le but de 
maintenir dam  4out es les classes des habit ans, la 
v a ix , la concorde et Vanion si nccessairr.s a leUr 
bien-etre;

8 oigneux dićctirter les dangers quc Vabas

cjtion a f a l i  diunę de ses dispositions a dejdpro_ 
duitSj e t po iirra it reproduire encore;

Considerant que la publiciió des debats dans 
les deux CI1a 7n.br es . port ant les Orateurs d eon- 
sulter di arantage une popuhirite óphemere , que 
Putdite de la chosc publique, a .fa it  dćgenercr ees 
debats en vaines declarnations propres d detriiire
cette union si dósirće, et en a barnu le calme et
la dignite qui doit prasider d toute deliberatión 
import ant e;

Voulant remedicr au m ai dans sa source, 
ргёѵепіг La necessite de toute influence sur les 
electlons et les opiniom, et fa ir e  jou ir Nos sujets 
du Royaume de Pologne de tous les bienfaits que 
leur a assures la Charte, Nous ąvons rćsolu de 
consolider Notre ouvrage, en rnodifiant, par un ar- 
ticle additionnel, une de ses dispositions reglemen- 
ta i fe s  dont Рехрёгіепсе JSous a si&nale les gra-

A  cet e jfe t Nous avons decrete et decretons 
će qui suit:

A  r t  i  c l  e A  d  d i t  i  o n n e l.
Les śeances diouverture et de clóture de la
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diete, a insi que celles ой se promulgućra la San- 
chon Royale aux prójets de lois , continueront a 
etre puhliques, comme par le passe, en observant 
les Sollennites accoutumees.

Pour V elećtion dps Commissions ainsi que 
pour les deliberations et discussions quelconques, 
les deux Charnbres se constilueront toujours en 
Cómite particulier .

Cet A rtic le  est declare fa ire  partie integran- Ьодш
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te et inśeparable de la Charte cunstitutionnelle.
L e  President du Sonat et le Marechal de la ii jjfC d 

Chambre des Nonces sont c/iarges, sur leur respon- bym, 
sabilitepersonnelle, de ѵеіііег a son етёсийоп.

Donnę ci Tsarskoe-Selo le / (/J) feerier 1 8 2 6 .
' \signe) A L E X A N D R E ,  

p a r  PEm pereur e t Roi.
L e  A linistrc Secretaire di E ta t en 

r  emplacement
L e  General de Rrigadc Consoiller 

di E ta t, Directeur generał 
(signe) Comte Etienne  Grabowski.
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z B o ż e y  Ł a s k i
M Y  A L E k A N  D E R  P I E R W S Z Y ,

Cesarz W szech Kossyy, Król Polski 
e tc  etc.  etc.

W i e r n i  "Uczuciom 1 O j c o w s k i m  ta m  ar< m, 
które Nami  powodowały do nadania , z Vi łasnego 
Naszego na tchnienia,  poddanym Naszym K ró le ­
s tw a  P. l sk iegf, Usta w у Kon s ty tu r } \ heу у ѵ. < ( la 
u t r z y m a n ia  we wszystkich klassa< h mit szkańt  ó w , 
pokoju zgody i j ednośc i ,  tak po t r zebn e j  d.la ich 
syiobodn go bytu;

T ro sk l iw i  o oddalenie niebezpieczeństw , ja­
kie nadużycie  jedntgo z pr >:epi óvv tr  у ze U s t aw y  
już sprawiło,  i jeszeże w znów ićby m/gło;

Z  ważywszy, iż publiczne ujoywaiyie narad  W 
dbu Izbach S e jm o w y c h ,  pobudzając mów ców do 
powodowania się r a c z e j  chwi lową  wzl i toś c ią ,  niż 
korzyśc ią  rzeczy  pnbhczdeyr zamieni ło takow e na­
rady w czcze d ek la m ac je ,  yd-dne do zniszczenia 
tey jedności tak pożądane j  i oddaliło od nii h um iar ­
kowanie i poważną  do- tcyn  ść. która każdey w a ­
ż n e j  naradzie tow arz \ s / y ć  w inna;

Chcąc  zaradzić złemu w sarn•, m zarodzie, za- 
pobiedz potrzebie wszelkiego wp ływu na w yb or y  
i zdania,  a p r z y te m  zapewnić poddanym Naszym 
Króle s tw a  Polsk ego , u rywan ie  wszelkich dobro­
d z ie j s tw ,  które im Usta  v% a Konsty tu< у yna zabez­
pieczyła ; Z i  mierzyl iśmy ustalić dz i1 ło Nasze,  
zmieniając A r t y k u ł e m  dodatkpwym,  ,edno z roz­
porządzeń jego. porządku ych,  którego doświad­
czenie w ykry ło  N am  ważne niedogodności.

W  ty m  celu Postanów iliśmy 1 Stano  wie ipy co 
następuje:

A r t y k u ł  d o d a t k o w y
Posiedzenia przeznaczona na < t  w arc ie i zam­

knięcie S y m u .  oraz te w k tórych  ogłasząć się bę­
dzie S ankc ja  Królewska, dana projektom do praw ,
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odbyt d яіе będą jak da*? niey publieznie, z zacho­
waniem jfcWydzaynych uroczystości;

Na w ybory .zaś Kommissyów i inne jakiekol­
wiek narady i dyskusye, Izby zamieniać się zawsze 
będą w W y d z ia ł  t a jn y .

Arty kuł niniej szy ogłoszony zostaje jako skła­
dający cześć-Lata wy Konsty tucyyney, i od iiiey nie- 
oddziHny.

Wy konanie " onego Prezesowi Senatu oraz 
Marszałkowi Izby Poselskiey , pod osobista ich 
odpow u dzialnościa, Polecamy.

Dan w Carskięm-Siele dnia i  ( i 3) lutego 1826.
„  , tL - Si)
Z g o d n o  z  O r y g i n a ł e m :

R adca óekretarz Sianu, Jenerał B ryg a d y
Kossęcki.

— D nia  4 —
(z K uryera W arszaw skiego.)

J W . Rzeczywisty radca stanu, Buykow i p rzy ­
był do H rąrszaw y.

Zdaje s ę ' jakby dopiero teraz  rozpoczęła się 
zim a  , vxczorav ty.le śniegu  upadło, że tegoi dnia 
u żyr w ano~$annęy po ulicach H a rsza w y , Deiś zim ­
na stopni 10.

1 P R A N С V A 
P aryż dnia  i 5 lutego .

(z G azety W arszaw skiey ),
W ozora o godzinie l i s te y  przed południem 

odpra 1 iło się w kapii* y T hu lleryyskiey żałobne na­
bożeństwo zaduszę Xięcia B erry .

Onegday wieczorem przybył z L o n d yn u  go­
niec do posła hiszpańskiego przy dworze t u t e j ­
szym , i natv chmiast udał się w dalszą drogę do 
M adrytu . Mniemaią, iż wiezie odpowiedz gabinetu 

’ angielskiego * na przełożenia Pana los B io s , nad- 
zw у cza) nego posła hiszpańskiego w Londynie.

Dma 12 b. ni. uwięziono tu  Pana O u o ra rd ,  
głównego li V ran ta w o vs k a naszego podczas woy- 
ny w Hiszpanii roku 1З2З, tudzież Pana R ollac , 1 
kilku Itfńych jego wspólników. Nazajutrz zapie­
czętowano papiery Pana O uorard .

O b r a d y  I z b .
I  z b a  P a r ó w .

K anclerz miał d. i 4 b m. długą fńowę po- 
p ier^ąc projekt d o p ra w a  względem zniewagi ko­
ściołów. Żądał, aby ta zbrodnia była karaną, jak 
oycobóystwo, i od w oły wał się do prawa Rzymskie­
go: S>.cum socrooe com m endatum  qui clepserit 
rapseritejue , paricida  etfo. * Głos swóy zakończył 
tern i słowy : „  Czy liż F rancya  miałaby okazać
mnieyszą gorliwość o świętą swoję religią, mź po­
ganie.o swoje bożki?,,

Dnia i 4 b. m. odbywały się dalsze obrady o 
projekcie do prawa, względem zniewagi kościołów* 
Margrabia Bonnay  radził niejaką odmianę, pierw­
szego artykułu , przeciwko którey oświadczył się 
kanclerz. Wniesie no potem wiele innych odmian. 
Na se syi dnia 17 b. m. po przyjęciu trzech p ierw ­
szy ch artykułów wspomnioriego projektu.' M ar­
grabia L a lly  radził, aby zamiast k a ry  śmierci za 
znieważenie poświęconej h os ty i i świętych rze­
czy kościelnych, postanowiono karę więzienia. 
W m osek  ten  większością 110 kresek przeciw ko
101 odrzucono.

I z b a  D e p u t o w a n y c h .
Na sessyi d. 11 b. m. postanowiono rozpo­

cząć d. 17 b. m. obrady względem projektu do pra­
wa o wynagrodzenie Emigrantów , i zapisało się 
3o członków mających mówić za projektem , a 24 
przeciw projektowi.

Dnia i 4 b. n r . przeczytano petycyą nieja­
kiego Guerih, o przywrócenie cechów rozmaitych 
rzemiosł. Pan B enjam in  C tnstant radził odrzu­
cić tę prośbę, lecz Izba postanowiła odesłać ją do 
właściwego ministra.

— D nia  16 _
Posłowie zagraniczni złożyli wczora hołd u- 

/szanowania Królowi Jmci i rodzinie jego.
Ogłoszono* iż ani 'enerałowie porucznicy, ani 

prefekci de partamentó,y, nie będą wezwani да 
k o ro n ac ją  do Rheirns .

— D nia  17. —
W c z o r a  p r z e w o d n i c z y ł  K r ó l  J m ć  и  a  r a d z i e  

m i n i s U ó w ,  n a  k t ó r e y  s i ę  t a k ż e  D e l f i n  z n a j d o w a ł .
ł a n  Riccardo, k t ó r y '  s i ę  p o d j ą ł  p o ż y c z k i  g r e c ­

k i e j  w  L ondyn ie ,  z a s t r z e g ł  s o b i e ,  a b y  r z ą d  g r e c «  
k i  w  t y m  r o k u  ż a d n e j  i n n e j  p o ż y c z k i  n i e  z a c i ą -  
g a ł .   ̂ Z  t e g o  p o w o d u  P a n  L urio tis ,  d e p u t o w a n y  
g r e c k i ,  o ś w i a d c z y ł  P a n u  Cottier i  w s p ó l n i k o m  j e ­
g o ,  i ż  n i e  m o ż e  z  n i m  z a w r z e ć  u k ł a d u  o  p o ż y c z ­
k ę .  Z d a j e  s i ę ,  iż b a n  k i e  r o w i e  a n g i e l s c y  p o w i ę k -  
s z y l i  t ę  p o ż y c z k ę ,  a  ż e  n a  r b l i g a c h  j e y  z y s k a ć  ; u ź  
m o ż n a  w  L ondyn ie  p ó ł t o r a  p r o c e n t u ,  w i d a ć  w i ę c ,  
i ż  k r e d y t ,  j a k i  r z ą d  g r e c k i  z n a l a z ł  w  P a r y iu ) m i a ł  
z a p e w n e  p o m y ś l n y  w  p ł y w  n a  t ę  c e n ę .

—  D nia  1 8  —
O n e g d a y  z r a n a  r o z d a n o  c z ł o n k o m  I z b y  D <  -  

p u t o w a n y c ł i  z d a n i e  s p r a w y  k o m m i s s y i  w z g l ę d e m  
w y d a t k ó w  h a  w o j n ę  h i s z p a ń s k ą  z  d o ł ą c z o n e m i  
p i s m a m i ,  p r o t o k ó l a r n i  p o s i e d z e ń  k o m m i s s y i ,  o r a z  
w y j ą t k a m i  z  r a p p o r l ó w  w y ż s z y c h  o f i c e r ó w  i  i n ­
t e n d e n t ó w  w o j s k a  H i s z p a n i i .  W s z y s t k o  z a j m u - .  
Іе  5 t o m ó w  in q u a rło f a  s a m o  z d a n i e  s p r a w y  m a  
563 s t r o n i c .  v

—  D nia  1 9 .  —
M i a n o w a n i e  X i ą ż e c i a  N or thumber land  n a d ­

z w y c z a j n y m  p o s ł e m  a n g i e l s k i m  p r z y  M o n a r s z e  
n a s z y m ,  n a  c z a s  k o r o n a c j i  j e g o ,  s p r a w i ł o  t a k ą  r a ­
d o ś ć  w c a l e m  h r a b s t w i e  N or thumber la n d , i i  4 o  
L o r d ó w  l u b  o s ó b  z n a k o m i t e j  s z l a c h t y ,  c h c e  s w o ­
i m  k o s z t e m  t o w a r z y s z y ć  w s p o m n i o n e m u  X i ę c i u  
d o  R heim i, d l a  s k ł a d a n i a  o r s z a k u ,  o d p o w i a d a j ą c e ­
g o  w y s o k i e m u  s t o p n i o w i  p o s e l s t w a  j e g o .

D n i a  i 4  b .  m .  p r z e c z y t a n o  p e t y c y ą  j e n e r a ł a  
Pitou, p o d a n ą  i m i e n i e m  t o w a r z y s t w a  k a t o l i c k i e g o  
i  r o j a l i s t o w s k i e g o ,  g m i n y  S  Rocha ,  o  w y s t a w i e n i e  
k a p l i c y  n a  m i e j s c u ,  g d z i e  b y ł  d a w n y  t e a t r  o p e r y .  
P a n  thabrol ' o ś w i a d c z y ł ,  iż  n a  t e n  c e l  z e b r a n o  j u z  
s k ł a d k ę  w  i l o ś c i  9 0 0 , 0 0 0  f r a n k ó w .  B y ł a  p o t e m  

. m o w a  o  w y b o r z e  P a n a  Lebeau c z ł o n k a  I z b y .  J e ­
n e r a ł  Foy  t w i e r d z i ł ,  \ i  n a  z g r o m a d z e n i u  o b w o d o -  
w ó m  d e p a r t a m e n t u  Sekw any  i  O azy  z a s z ł y  r o z ­
m a i t e  n i e p r z y z w o i t o ś c i ,  a b y  P a n  Lebeau z o s t a ł  
o b r a n y m .  I z b a  a t o l i  u z n a ł a  w a ż n o ś ć  w y b o r u .  N a -  
k o n i e c  m i n i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  p o d a ł  p r o ­
j e k t  d o  p r a w a  w z g l ę d e m  z n i e s i e n i a  l e k a r s k i e g o  s ą d u  
p r z y s i ę g ł y c h ,  1 u t w o r z e n i a  n i ż s z y c h  s z k ó ł  l e k a r ­
s k i c h .

D n i a  1 6  b .  m .  m i n i s t e r  s k a r b u  p o d a ł  budżet 
n a  r o k  1 8 2 6 .  O ś w i a d c z y ł ,  i ż  d o c h o d y  p r z e  w y  ż -  
s z ą  w y d a t k i  i l o ś c i ą  8  m i l i o n ó w  f r a n k ó w ,  b e z  p o ­
w i ę k s z e n i a  p o d a t k ó w  i  c i ę ż a r ó w .  P i e r w s z e  b o ­
w i e m  m a j ą  w y n o s i ć  g ?4  m i l i o n ó w  9 6 , 7 0 4  f r a n k ó w ,  
a  d r u g i e  6 7 З  m i l i o n ó w  9 i 8 : 7 i 4  f r a n k ó w ,  d o  c z e ­
g o  p r z y d a ć  j e s z c z e  w y p a d a  o 4 i  m i l i o n ó w  5 8 5 , 7 8 5  
f r .  n a  o p ł a t ę  p r o w i z j i  c d  d ł u g ó w  k r a j o w y c h  i  f u n ­
d u s z  i c h  u m o r z e n i a .  Z a p r o w a d z o n a  o s z c z ę d n o ś ć  
w  w y d a t k a c h ,  j e s t  g ł ó w n ą  p r z y c z y n ą  p o m y ś l n e g o  
s t a n u  s k a r b u .  Z d a ł  p o t e m  P a n  Pemeuse i m i e n i e m  
k o m m i s s y i  s p r a w ę  o  p r o j e k c i e  d o  p r a w a  w z g l ę ­
d e m  w i e c z y s t e j  p r o w i z j i .  P r e z e s  I z b y  w n i ó  i ł ,  a -  
b y  I z b a  p o  u ł a t w i e n i u  p r o j e k t u  w z g l ę d e m  w y n a ­
g r o d z e n i a  e m i g r a n t ó w ,  z a j ę ł a  s i ę  p r o j e k t e m  w z g l ę ­
d e m  w i e c z y s t e j  p r o w i z j i .

H i s z p a n i a .
M a d ry t d. 3 lutego.

(z G azety W arszaw skiey.)
M o n a r c h a ,  d a ł  d w a  d z i a ł a  o c h o t n i k o m  k r ó l e ­

w s k i m  w  t u t e j s z e j  s t o l i c y . "
D w ó r  w y j e d z i e  n a  p o c z ą t k u  k w i e t n i a  d o  A -  

ranjuez.
— D nia  8. —

K r ó l  J m ć  b y ł  n a  p o c z ą t k u  t e g o  m i e s i ą c a  b a r ­
d z o  c h o r y .  D n i a  1  b .  m ,  p r z y w o ł a n o  n i e  t y l k o  
l e k a r z y  d w o r s k i c h ,  l e c z  n a w e t  k i l k u  i n r t y c h  . s ł a w ­
n y c h  d o  n a r a d y .  P o t e m  z d r o w i e  M o n a r c h y  z n a c z n i e  
s i ę  p o l e p s z y ł o .

X j ą ż ę  S ś s k i  М а хут іііа п  o d e b r a ł  z n o w u  d o ­
w ó d  p r z y c h y l n o ś c i  o d  M o n a r c h y  n a s z e g o ,  k t ó r y  
n a d a ł  m u k o m m a n d e r y ą  Castel-Nooo o r d e r u  w o j ­
s k o w e g o  A lca n ta ra ,  c z y n i ą c ą  r o c z n e g o  d o c h o d u  
1 6 0 , 0 0 0  f r a n k ó w .

.Wystawienie telegrafów z K a d yxu  do Ba-



I
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j o n n y  i  z n a c z n i e j s z y c h  m i a s t  n a d b r z e ż n y c h  , k o ^  
s z t o w a ć  m a  5 m i l i o n ó w  f r a n k ó w .  R z ą d  z a t w i e r ­
d z i ł  j u ż  p o d a n y  p l a n ,  l e c z  i d z i e  o  p i e n i ą d z e .  P e ­
w n e  t o w a r z y s t w o  f r a n c u z k i e  c h c e  ł o ż y ć  w y d a t ­
k i  ,  l e c z  z a  t o  ż ą d a ,  a b y  b e z  o p ł a t y  c ł a  m o g ł o  
. W p r o w a d z a ć  r o z m a i t e  t o w a r y  p r z e z  l a t  k i l k a .

W y j e c h a l i  z t ą d  k o m m i s s a r z e  d o  Londynu  d l a  
z a c i ą g n i e n i a  p o ż y c z k i  2 0 0  m i l i o n ó w  r e a l ó w .  J e ­
d e n  z  b a n k i e r ó w  a n g i e l s k i c h  p o d a ł  j u ż  w a r u n k i  
W  t e y  m i e r z e .

K i l k u  j e n e r a ł ó w  h i s z p a ń s k i c h ,  k t ó r z y  d a w n i e y  
d o w o d z i l i  w o y s k i e m  k o n s f c y t u c y y n e m  w  K a t a l o n i i ,  
a  m i ę d z y  k t ó r e m i  s ą  t a k ż e  j e n e r a ł o w i e  M ina  i 
B o t ł e n ,  w e z w a n o  p o  r a s  o s t a t n i ,  a b y  s i ę  s t a w i l i  w  
Barce Ilonie*

A n g l i a .
L o n d yn  dnia  12 lutego.

(z G azety W arszaw skiey.)
Towarzystwo katolików w Dublinie zgroma­

dziło się niedawno i naradzało względem grożą­
cego mu niebezpieczeństwa. Postanowiło podać 
przez Hrabiego Donoughmore  prośbę do Parlamen­
tu  , aby przed uchwaleniem praw a w tey  mierze 
kazał roztrząsnąo s ta tu ta  Wśpomnionego tow a­
rzystw a.

Podług doniesień ze S zkocy i, było w  zaprze­
szłym tygodniu powietrze w  A nnandale  tak  łago­
dne, iż pszczoły zaczęły brzęczeć, jak w maju lub 
czerwcu. Pola zieleniły się jak podczas wiosny.

Odebrane tu  listy z K artageny  (w kraju Ko* 
lumbiyskim) pod d. 7 grudnia donoszą, iż Boliwar 
wszedł do Cusco i miał daley ciągnąć do Poto- 
si. Wiadomość ta jednak , jako niepochodząca z 
urzędowego źródła, potrzebuje potwierdzenia. Sły­
chać także, iż Boliwar przeznaczył do L im a  45oo 
w o y sk a , które z P anam a  popłynęło do Т гихіііо , 
gdyż go już nie potrzebuje w  wyższym Peru.

I z b a  N i ż s z a .
T ow arzystw a katolików w Irlandyi, były je­

dynym  przedmiotem obrad d. 11 b. m., a lubo ses- 
sya  trw a ła  do godziny pół do 2giey po północy, 
n ic  atoli jeszcze nie postanowiono.

-— D nia  i 5. —
W c zo ra  odprawiła się tu  Rada gabinetowa 

w  Wydziale spraw zewnętrznych i trw a ła  półtrze- 
ciey godziny:

Z  powodu burzy w  dniach 5, 4 i 5 b. m. oba­
lił się w kilku mieyscach m ur przy  rzece T am i­
zie  w X ięz tw ie  K ent ; woda zalała kilka tysięcy 
morgów naylepszego gruntu. W  Faversham  mie­
szkańcy ledwo zdążyli wyyść z domów. Podo- 
bneź są doniesienia z wyspy^ Fowlei przy Congerf 
z  1Scherness i t. d.

T  u  R c y A.
Od granic tureckich d. 9 lutego . 

x (z G azety W drszaw skiey).
W y p a d k i  w Serwii zdają się bydź ważniey- 

SZe, aniżeli z początku mniemano. Lubo tamecz­
ne  te raz  poruszenia nie są jeszcze wiadome w ca- 
łey swojey rozciągłości, wszystkie jednak pogłos­
k i w  tem  się zgadzają, iż przyję ty  niedawno przez 
P o r tę  systemat menniczny powiększył dotychcza­
sowy ucisk, i Xięcia Milos za  bardziey znienawidzia- 
nym  uczynił. W ybuchnienie rozruchu nastąpiło 
d. 22 stycznia niedaleko <Semendryi, gdzie lud u- 
więził dowódcę i własność jego zrabował. M iłosz 
m iał potem w e З000 woyska ruszyć przeciw Se- 
jnendryi dla przywrócenia porządku, Inne listy 
z  N issy  twierdzą, iż serwianie wysłali deputacyą 
do Stam bułu , zaręczając swoję wierność dla Por­
ty . i razem prosząc o zaradzenie ich skargom.

Rząd grecki ma posiadać papiery Koloko- 
tróniego , k tó re  bardzo w ykryw ają zamysł W a r - 
wakiego.

— D n ia  10 ъ—
N iektórzy  grecy, a naw et sami turcy , widząo 

podobieństwo rozruchów w Serwii, z powstaniem 
przed 4mą laty w M ultanach i Wołoszczyźnie, u- 
w ażają  je za wypadek, oddawna przysposobiony. 
W ie lu  przypisuje one corok wzmagającemu się 
uciskowi w  prow incjach tureckich , lecz inni po­
strzegają w nich związek z stanem rzeczy w Mo- 
rei, Basza belgradzki użył juź kilku środków o- 
stróżnosci. Xiąźę M iłosz , k tó ry  wszelkiemi spo­
sobami usiłuje przytłum ić rozruch, zdaje się wsze­
lako Zostawać w podejrzeniu u turków . Jest on 
w raz  z otaczającemi go osobami głównym przed­
miotem utyskiwań pow stańców ; k tórzy  domagali 
się od niego naprzód rachunku z tyloletniego za­
rządu krajem, a potem cofnienia nowych posta­
nowień względem podatków i pieniędzy. Po od­
mówieniu ich żądania, cały obwód Sem endryi aż do 
Jagodyny  w zią ls ię  do broni. Jw an} b ra t  Xięcia M i­
łosz, dowódca. w P asanofzo  {Passarowicze) został u- 
więziony, i dom jegozrabowano.Dowódzca w Semen- 
dryi i n iektórzy Sędziowie, doznali podobnego losu, 
lecz nie masz dokładnej w tey mierze wiadomości. 
X iąźę M iłosz , zagrożony od buntowników w Zamku 
swoim Kragejowaz, dowiedziawszy się o ły c h  w y­
padkach, wezwał zaraz pomócy drugiego b ra ta  
swego E fr a im a , dowódcy w  Szabazu , a ten  w y ­
szedł z trzysiącznem  woyskiem dla przyw rócenia 
Spokoyności. Niewiadomo jeszcze, co zrobił; m nie­
mają atoli, iż trudno  m u będzie przytłum ić rozr 
ruch. Powstańcy, na k tórych czele (jak słychać) 
ma bydź grek, osiadły dawniey w Niemczech, na­
zwiskiem M oloja Popovich, przed przystąpieniem  
do tego kroku, oświadczyli Baszy belgradzkiemu, 
iż nie podnoszą buntu przeciwko Porcie, leczty l*  
ko chcą pociągnąć Xiąźęcia M iłosza  do zdania 
sprawy z zarządu jego, tw ierdząc, iż oszukał P o r­
tę, i źle się obchodził z serwianami. T y m  cza­
sem jest rzeczą godną uwagi, iż mimo tych  w y ­
padków, gościńce w Serwii są bezpieczne, i dotąd  
pow stańcy nie napastowali jadących furmanów.

N i e m c y :
Od brzegów M enu d. 16 lutego 

(z G azety W arszaw skiey).
Słychać o związku między K rólestw am i Ba- 

Warskiem i§ W irtem bersk iem , oraz W ielkiem i Xię- 
z tw am i Badeńskiem i l ie s k ie m ,  tudzież X ięztw em  
Nassauskiem; w celu wolnego handlu w obrębie 
ty ch  krajów. Do związku tego przyjęto prowin- 
oye Bawarskie i Heskie nad R en em , a tym  sposo­
bem piękny u rodzajny  kray, mający blisko 7 mi­
lionów ludności, znajdzie  sposoby odbytu płodów 
swoich. M ów ią, iż układ w tey  mierze ma bydź 
zaw arty  przez pełnomocników rzeczonych k ra ­
jów, k tórzy  się zjadą do Sztu ttgard tu .

P o d z i ę k o w a n i e .
W d z ięczn o ść  jes t  d ługiem  serca; z tego  

w y w iązu jąc  się niźey podpisany oświadcza p u ­
b liczne podziękow an ie  W .  Józefow i W o lfo w i 
D o k to ro w i M edycyny , m ieszka jącem u w G u b e r -  
nii Podolsk iey , m ias teczku  C za rn y m  O s tro w ie ,  
gdyż p źy w ając  ra d y  ró ż n y ch  D o k to ro w , z ich  
za lecenia jeżdżąc do w ód K arlsbadskic li ,  ciągle 
b y łem  cierp iący ; dop iero  za radą  W .  W olffa  
odzyskaw szy  lek a rs tw am i i c ie rp ien iem  osła­
b ione zd row ie ,  w  ty ch  k ró tk ich  w yrazach  n io ­
sę hołd w in n y  jego ta len tom . D a tt .  w  Ł a z u -  
czynie W ie lk im  d. 2 febr. i 8 s 5 roku.

A n d rz ey  Ł o ch o w sk i  b. C hor. p t t u  S ta r ,

K urs  wileński na assygnaty od dnia 24 s tycznia 
rubel srebrny 3 rub. 775 kop., imperyał 37 г. 70І k;

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litew skiego Gubernatora  
A n d rzey  Bucharski R zeczyw isty  R adca  Stanu i K awaler.

w Drukarni Redakcji*
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W iln o  dnia  26 lu tego  v. s. 1825 R oku .

R E J E S T R  N A S I O N  Ś W I E Ż Y C H

ro - sre­
brem.

Ze składu J P a n a  K a ro la  H e n ry k a  W a g n e ­
r a  w Rydze, z n a jd u ją c y c h  się do sp rzedan ia  w

czynności,  p o "n as tęp u jące j  cenie.

Z I E L E N I N A .
Mayron . ; . . cena za łót jeden
T y  m ian  . . . •*.......................... ......
L a w e n d a  .........................................................
S z a ł w i a , liście w ie lk ie  k r ę te  . . •
Izop  . . , . . ..................................
R u t a  . . » . ................................
M e l i s s a ...................................................
K o p r  w ielk i  w ł o s k i ................................
K o p r  pospolity  (l)yll) . . . . . .
K m i n ................................ ...............................
L u b sze żu k  (L ipsłok ) . . . . . .
R o z m a ry n  . . . . . . . . . .
B azy lika  m ałe  liście . . . . . .

—  —  w ie lk ie  liśc ie .................................
P o r tu l a k  z i e l o n y ......................... ...... .

—  —  ż ó ł t y .............................................
S zczaw  holendersk i w ie lk ie  liście . .
S zp in ak  liście w ielk ie  o k rąg łe  9 nasiona

o krąg łe  ..........................
—  —  angielski , ciągle t rw a ją c y  . 

T ry b u lk a  h o lenderska  (p ie tru szk o w a nad)
P e r s i l ................................

R ze rz u c h a  zw y czay n a  do sa ła ty  . .
—  —  hiszpańska , nas tu rcm m

Szczyp iorek  , pospolicie  t ry b u lk a  z w a ­
ny C w ette  . . . ,

C o c h l e a r i a ................................ ......
C arde benedic te
H ollauch  . . . . . . . . . .
Szafran (C ar tam us t inc to r ius)  . . . .

K A P U S T  A.
K a la f io ry  angielskie nay rańsze  . .

-— —  —  —  późne  w ielk ie  . .
--------- cypryysk ie  bardzo  w ielk ie  ra n n e
—  — ---------— -------------------pó źn e

B ro k u ły  w łoskie b ia łe  . . . . .
—  —  angielskie c z e rw o n e  . . .

K a p u s ta  b ia ła  ra n n a  cu k ro w a  . . .
—  —  o rd y n a ry y n a  do kw aszen ia
—  —  w ie lk a  ho lenderska  , ,
—  —  bardzo  w ielka  b ru n szw ick a  płaska
—  S tras  bu rska  (C houx de M ilan) r a n n a
—  —  —  —  p ó źn a  w ie lka  . .
---------cze rw o n a  h o len d e rsk a  w ie lka  r a n ­

na g łow ias ta  . . . . .
—  —  S trasb u rsk a ,  Safoyska . .

— —  —  — zielona......................
Safoyka ż ó ł t a .............................................

---------b ruxe lsk ie  w yros tk i  (Rosenkohl)
G a la rep a  b ia ła  bardzo  ra n n a

--------- -------------o k rąg ła  w ie lka  . .
---------n i e b i e s k a ...........................................

B ru k iew  ż ó ł t a ................................
Ja rm u ż  k rę ty  n i s k i ..........................

S A Ł A T A .
S ała ta  bardzo  ra n n a ,  angielska g łow iasta  

k am ien n a  do pędzenia  . .
— • ■—  g łow ias ta  w ie lk a  z ło ta  berlińska
—  — ---------—  —  a z ja ty c k a
—* —  p s tra  z c z a rn y m  nas ien iem  .

E n d y w ia  z ielona, k rę ta  z im o w a  . .
---------  z ło to -ż ó ł ta

K.
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W Ł O S Z C Z Y Z N A .
M a rc h e w  k ró tk a  cze rw o n a  ra n n a  hollen- 

d e rsk a  do p ędzen ia  . . .
—  —  długa, cze rw o n o -żó ł ta  (Furkany)

S corzoneria  (Schw arzw urtzel) . •
Salsefis (H a b e r w u r z e l) ..........................
C u k ro w y  ko rzeń  (Zuckerw urzel) sieje

w jesien i . . . . . /  
P ie t ru szk a  ho lendederska  . . .
P ie t ru sz k a  cu k ro w a  . . . .  
P a s te rn a k  angielski * . . . ;.v

— ----- h o l e n d e r s k i ...............................
C ykoria  biała, p raw dziw a  b ru n sz w ick  
Se le ry  wielkie kłębiaste , lipskie

—  —  angielskie, k ró lko liśc iow e 
B u ra k i  w cale  czerw one  d ługie holerid

skie ćw ik łow e . . .
—- —  holendersk ie  białe . •

R Z E P A ,
R z e p a  majowa okrągła , b ia ła ,  r a n n a

—  —  jesienna biała . . . . .
—  —- —  żółta . . . . . .
—  m ała  berlińska cu k ro w a ,  czyli te l tow -

ska, sieje się w  lipcu  . . .
R  Z  O  D K  W  I  E .

R adyssa  r a n n a  k ró tko liśc iow a okrągła  
czerw o n a  . . .

o—. -H  •—  bia ła  . . .
—  —  długa c z e rw o n a  .
— —  —  —  biała

R zo d k ie w  biała le tn ia
— -------długa czarna  z im o w a  e r fu r tsk a

C E B U L A  I  P O R Y .
C ebu la  w ielka  h iszpańska  okrąg ła  żó łta

—  —  —  —  —  .— cze rw o n a
™  —  —  —- —  —  b ia ła  •
—  —  tw a rd a  b ia ła  h o lenderska  . .

P o r y  le tn ie  , . .
—  z im o w e  ...................................... ...... .

Z IA R N A  R O Z M A IT E .
O g ó rk i  białe ho lendersk ie  ra n n e  , .• .

--------- —  angielskie d ługie bardzo  •
—  —  zielone angielskie  d ług ie  . .
—  —  —  —  h o len d e rsk ie  ra n n e  
•—  —  m ałe  rossyysk ie  . . . . .
—. —  białe długie g ru b e  h iszpańsk ie  do

pędzen ia  . , . ’ , , paczek
—  —  zielone p e rsk ie  d w ie  stopy  długie

S zparag i  wiejkie ho lendersk ie  . . łó t
—  —  angielskie w ielk ie  g rube , «

K a rd y  hiszpańskie  (Cardon d1 Espagne) 
K a rc z o c h y  wielkie ho lendersk ie  
M elony  C an ta lu p y  i a rb u z y  20 so r to w

B O B .
Bob czyli groch Szablasty  tu rec k i  bardzo 

szerok i,  ty czk o w y  * fu n t  jeden
—  —  p er ło w y  ty czkow y  . . . , -
—  P roonk  czyli tu reck i  ognisty tyczkow y

. ba rd zo  szeroki ty czkow y  do pędze­
nia, (Krupschwcrdabohne) -. .

— żółty  nay rańszy  do ресіігепіа{КаирЬоЬпе)
—  w ielk i szeroki angielski w indsorski

G R O C H  C U K R O W Y  
do użycia razem  z łuską 

Nizki francuzki do pędzen ia  . 
ba rd zo  ra n n y  m ajow y . . .
r a n n y  angielski . . . . •

-------------- ------ Szablasty . *

R. K .
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cu k ro w y  k a r ło w y  pół s topy  wysokości
rosnący (de Grace) .

S zparagow y  . • • • ■ • * *
G ro c h  do użycia  bez łusek.

Nizki francuzki ra n n y  do pędzenia
ba rd zo  ranny  m ajow y •
angielski pełny ran n y  . . . .  
n isk i zielony k ap a rk o w y  • • • ,

K. A  R  M Y .
K o n icz y n a  niska biała ho lenderska  (trifo- 

lium  repens) . • • funt,
 ̂ _____ cz e rw o n a  w ielka  hollendersica

(tr ifo lium  prałense) . .
L u c e rn a  (M edicago Satica) . . .
E sp a rce t ta  (Hedyssarum onobrychis)
R aygrass  angielski (L o liu m  perenne)

____ __z francuzki [аѵепа elatior) .
Sporek  (Spergu la  arvensis) . . ..
T h y m c ty  grass (Phleum  pj-atense) .
R z e p a  w ielka  angielska T u rm p s ,  (Bras

sica r a p a ) ...............................
__ __  __  okrąg ła  (Bela тара)

_  Szw edzka żó łta  (R uta  Baga) .
B u rak i  (Runkelriibe) B eta cicla b iałe

__ __ _ _  __  żó łte  . • • •
„ __  b lado  czerw one
K W I A T Y .

L e w k o n ia  le tn ia  18 nayp iękm ey  szych 
ko lo rów  . . • • Paczek

______  . 12 . . . * • • •
__ ____  w szystk ie  ko lo ry  pom ieszane

z im ow e 12 • * * .*
_____ _ w szystk ie  kolory pomieszane

L ak ,  czyli fiolki bardzo  ciem ne . .
__ . w ielk ie  liście

A uricu ia  p rim ula , w  różnych  kolorach 
G w ózdzik i polne pełne  różne  . . •
________ ro zm aite  p ió rk o w e pe łne  .
___ ___ angielskie (Pinks) . • • *
_ kar tusk ie  (D ianthus carthusianorum )
________ chińskie (D ianthus chinensis)

A s t ry  pełne  vR e in e  m arg u e r i te )  . •
______ i ę  g a tu n k ó w  • • • • •

M a lw y  ro z m a i te  pełne • • • • •
______pełne  w  3 o ga tunkach  . •

O s t ro ik a  angielska pe łna  w  różnych  ko
lo ra c h  . . .........................

R e z e d a  p achnąca  . • • • • ' *
B alsam ina pe łna  , W ró żn y ch  kolorach 
L e tn ie  k w ia ty  w y b ó r  w  sd gatunkach  

• 50 • ■
• io o  .

A u r i c u i a ......................... ...... *
G roszek  pachnący  •
A m arilis  formosissim a i sz tuka  
A stry  pełne  Ю  gatu n k ó w  
G eorg iny  18 d i t to  .
Escolische f len tze  a 5 ko lo rów

d it to  d it to  5o t
K rz e w y  ciągle k w itn ące  2 5 .

. . * • 5o
_  ’. . • • v • 100 •

T re y b h a u z o w e  k w ia ty  2 5 .
___ __ _ _  __  —  5© •

R a n u n k u ły  różnych  kolorów  w  paczkach 
po 2-5 sz tuk  .

A nem ony ró ż n e  w paczkach  po $z5 sztuk
Jako w szystk ie  takow e nasiona są w  n ay -  

lepazych  g a tu n k ac h  dobre  i p e w n e ,  odsyłający 
one  za ręcza ,  i sprzedają  się w  zap ieczę tow anych  
p rz e z  niego samego paczkach.
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Życzący mieć inne rozmaitego rodzaju 
k rz ew y  lub rośliny  albo też  nasiona, b ęd ą  m ie­
li one dos tarczone  po te y  sam ey cenie co i w  
R y d ze ,  jeżeli na to  dadzą sp raw u n ek  do T o w a ­
rz y s tw a  Dobroczynności w W iln ie ,  p łacąc z gó­
ry za koszt sp raw u n k u ,  z dodatk iem  w yda tku  za 
p rzesy łk ę  p ieniędzy i t r a n s p o r t  z R ygi dq W  lina.

JP an  W a g n e r  po leca  bardzo  gospodarzom  
w y b ó r  56 ga tunków  kartofli  do rozm nożen ia ,  
k tó re  się dobrocią i obfitością w  rozm nożen iu  
zalecają. T ak o w e  m ieć m ożna dostarczone w  
W iln ie  gdy m rozy  u s ta n ą  , daw szy  po p rzed n i-  
czo komis na one T o w a rz y s tw u  D o b roczynno­
ści. Cena z a 36  g a tu n k ó w  , z k tó ry ch  każdego 
6 do 25 sz tuk , za w szystkie 10 ru b li  s re b rem  w  
W iln ie  , nie p łacąc w ięcey  żadnego kosztu  za  
t ran sp o r t .  T a k o w e  kar to f le  w iększem i n ie  
sprzedają  się ilościami, gdyż ty lko  dla r o z m n o ­
żenia  w p ro w in c y i  są postanow ione .

Szczególne kata log i nasion ogrodow ych, 
cćbulek  i tym  p o d o b n y ch ,  rozdają  się am ato ­
ro m  bezp ła tn ie  w  sklepie T o w a rz y s tw a  D o b ro ­
czynności W W iln ie ;  ogólny zaś katalog w szy ­
stk ich  nasion  k w ia to w y c h  , k rz ew ó w  , d rz ew , 
ro ś l i n , i  t .  d. znaydu jących  się u  JP a n a  W a ­
g n era ,  p rzedaje  się po 2 5 kopiejek  srebrem .

N asienie czerw onej koniczyny .
1 M o żn a  jey dostać za p o m iern ą  cenę, 

w sch o d u  pew nego , w  pałacu  J W .  Jen e ra ła  H r a ­
b i P aca  p rz y  ulicy wielk iey , ktoby}chciał kup ić ,  
spy tać  raczy  u  J P .  Janow skiego  m u rg rab iego  t e ­
go pa łacu .

5 . M ag is t ra tu ra  Pow szechney  O p iek i  n a  
d n iu  8 zeszłego mca s tyczn ia  o trzy m aw szy  od 
J W .  b ań sk ie g o  sp raw ującego  obow iązek  M in i­
s t r a  w n ę trzn y ch  in te re sso w  P a ń s tw a  p rz ed p i-  
sanie z za łączeniem  do należytego  ro z p a t rz e n ia  
darow nego  D o k u m en tu  JJM ość X ięż y  T h a d e u -  
sza  i F e l ix a  W o łźy n sk ich  K a n o n ik ó w  C h e łm ­
skich, p rzez  k tó ry  legują dla szp ita la  i k laszto­
r u  O O . B o n ifra trów  W ileń sk ich  d w a  ful war ki 
S zu b sz tu le  i K a m ien n y  L o g  Olechnow ski czy ­
li  H a  nie w zow iące się w  W ileńsk im  pow iec ie  
w  parafii K a lw ary isk iey ,  oraz m u ró w an k a  w  
mieście W iln ie  za O s t r ą  B ram ą  na ulicy o s try m  
k o ń cu  sy tuow ane , do dz iedz ic tw a tychże  W o ł -  
zynskich  należące, zgodnie z postanow ieniem  
sw oim  w  d n iu  29 tegoż mca stycznia  nastałym ; 
o tak o w y m  funduszu J JX ięź y  W ołźynsk ich  po­
dając do publiczney wiadomości, w z y w a  w sze l­
kiego ‘rodzaju  k red y to ro w  ich  i p re te n so ro w  
z tóm  zas trzeżen iem , izby oni w przec iągu  n ay -  
prędszego czasu o p re tens iach  sw oich podaw ali  
do M agistra tu ry  proźby z do łączeniem  posługu­
jących na  n ie  dow odow  dla dalszego podług  
p ra w a  rozporządzen ia .

In sp ek to r  Z w ie rzch n o śc i  m edyceney  W i -  
lenskiey  G u b e rn i i  K a ro l  F riedeburg .

S e k re ta rz  P ie traszew sk i.
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25
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N o w e  D z i e ł a .
Z abaw ki W ie r s z e m  Ignacego K u łak o w sk ie ­

go. W  W iln ie  w  d ru k a rn i  A. M arc inow sk ie ­
go 1824.

D ostać  m ożna w  R e d a k c j i  K u r y e r a  L i ­
tewskiego. C ena  E xem plarza :

na  pap ie rze  białym  kop. 60 
.— —  m oskiew skim  45 

__—  *— ordynaryynym  5o


